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Prrcum era tę  i ogłoszenia (iiise raty ) uprasza  się n a d sy ła ' w prosi do A dnin istracy i „Iłowej 
R eform y" w K rakow ie. — Kr. racfc. poczt. K asy  Oszczed. 857,484. 

fledakoya: ul. Jagiellońska 10. A dpąniśiracya: SI. św. Anny 3 — Teleion R e d ak c ji J b  .aJiu- 
n ls trso y i 2 i I, d 1 a rsznuiw  zam iejscow ych 1572. — Rękopisów nadsy łanych  R cdakcya n ie zwraca- 
We Lwowie sprzedaż num orów po 8 h a lerzy : w  P iórze  dzienników  S. PoKOrowskiego, ulica 

T rzeciego M aja 1 5 i w Biurze Plohna, u lica  K aro la  L udw ika  9.

C e u a  s u m i e r u  5  l i i . 1 . ,  z  p r z e s y s k s s  p o c z t o w ą  8  l i a l

N ® W &

W Y D A N IE  S*OPOt,LTDMilO W E

P r e i ł u n i e p i Ł s ę  p p z y j m u j ą ;
zam iejscow ą: A d m in is trac ja  „Nowej R o ten ń y 11 i w szystkie urzędy pocztow e; m ie jscow ą: 
A d m in is tra c ja  „Nowej R eform y'1. — (Równa tra fik a  w R ynku. —T A g e n c ja  d. H o p csla  
i A. Salomonowej, ui. Sz-szc-pańska 9 U iuro dzicuatków  M. R ap czyca . ul. d ag ie lleń sk e  7

T rafikę  w Sukiennicach. „
.Zam iejscow ą prenunicraię i cgioszenia (icąera tg ) p rzy jm u ją : we Ijwewie B iura d/..i-n-nkJw: 
A, Buehsts-5. u lic a  K aro la  L udw iku 1. 21. — S. Sokołowski- u lica  T rzeciego H u ;*  1: 5. 
W Jarosław iu J. Soszyńska, -  W Tarnowie łf. R ockadh. — W Wiedniu: Heimem Góld- 
schm icd (sprzedaż oddzielnych i&iithffiów), T., W ollzeile  6. — M. D «kes Naohf., H aasenste iu

Pary
Do num eru popołudniow ego przyj m ajo się ty lko  „N adesłane11 po 95 ha l. od wiersza. — Głosy

publiczne po 2 kor. od w iersza, 
w' num erze popołudniowym, wychodzącym  v  jioriedzialki i dm poiw iąteczne. zam ieszcza się

tak że  inne in se ra ty
Załączniki do „Nowej R eform y11 (p rospe-iy . cyrkularze, ogłoszenia itp.) przy jm uje  się zo cenę 
2 kor. od 100 egz. d la  zam iejscow ych, a  I kor. od lOo egz. d la  miejscowych, prenum eratorów  

IBL—I* *  ESBSfflBHEa
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Auctyansje u cesarza.
T f "  ' f f i e & f m m ) .

W iedeń, 23 m aja. 
r,» rlrtsut&nt. (tar-ci8ap.e d o tto * . «e -octSE»t*c ipo> 

ąarz-yjęiMiU Klcdegatów w iellaeJi (p jędu  stfonnlc-tw  
przyjm ie na  posłuchaniach  delegatów  m n y ca  
itoounłctw  parlam enuiraycli.

■w.

t  Frogrsm prac parlamentu.
*  i (Tele fonem  ).

W iedeń, 23 m aja. 
iNnyzyrloat ltiinisiców Lr. Oktan ManUnio koa-' 

ferow ał wcscu .ej a, Jlsdmlsyą. ipa-rlirnioatarną klu- 
'LiU ©licrwo Mio-M-uwiońskiogo.

W  czasie lu lkugodzlm iej d y śk u śy l .oświad- 
'oeIt Irrj Olani -Mart i nie, że -rząd- .'JKrniieraa wak-ść 
•ile 'par.la-mer.lu między, -inne-mi aasirjpujłi-ee 
prcodh.żfflr.';'.: d h u w ia o m tm  ilnidietcw o, ircfor- 
fli;. ó ćy a* %  *iv3: ,,/.eza sp raw ó  zaopatrzen ia  in- 
vva,lirtt>.v i 4ye.li, 'k tórzy  .ponieśli’ „szkody miskutok 
w ojny, przedłożenia fimrte owe. aw łaszeza jprzed- 
iff/.cme. 'ilo iieza , o p o d a tk ó w  w ojennych.

W czasie chrad nad prowizoryum butlie:e- 
wgui odbyć się ma dyskusya polityczna 

Rząd nie pragnie cenzurowania sprawozdań 
z •obrad parlam entu, 'spodziewa isie jednak, że 
parlam ont, aiwzględni?jue obee-ne aurdizwyc-zajno 
diostufki, wyda :w iiicr^zuinicniu a r/ą-doun po- 

t r z d im o  w  T łłtn  i le i in m k u  z a T z ą d z e m a .

^afiifestscye w Radzie państwa.
(T ele fonem ).

\Y ittień, 23 m aja.
Tkzcd KSpte-zęt':eni 'zivy;kly:ek ipasiedaeu ,od- 

będzie  e>ię iw ,y»l>u Izbaeli l ta d y  giaiiistwa. anani- 
ftóskic.yż,. źarotea iz ipowadai śm ierci' łrc-sarza 

Józef,,, lora® m.Mdfesteoya liotdo.- 
'Wiii - za ui a Tzec.z -cetsatiza K a w la .

—-—o— ------------ -- f

fttesiłffife Rb mtfzetk,
(T ele fonem )

. * B udapeszt, 33 m aja .
"zt-łdeme a' gn-Luie-ek' av ogiwiTyLim. iwyw.wla- 

fa flpww.yi •rc£oruiy, iwyborezej tlo tóejmu wcgicr- 
ćkipgo. W any',1 icdiręc-zuiegTo '/pisma, <-«?arskifgo, 
ł w l  iprzedlużył cKarzowi nowelę, iizugmłniaja- 
eą idulyeltezitisową ye 1'OTinę 1 wykoit«zą a  tr. 1913. 
•Nowela, la piaw o nniboime na rzeez
posiadaczy meaali waleczności i posiadaczy o- 
śiińu snorgów gruiuu, tudzież w pewnej mierze 
na rzecz robotników przemysłowych Od de- 
eyzy! iliwr-cmy -w sprawie rf^go girojekta aaieży 

>- gwbiflWu Lr. rl ,7.y. Decyzya ta zapaanie 
prawdopoaohuie w dniu dzisiejszym. Slironnl- 

ytfw;iv ippaey.solidaryzuj? się  -z'Jur. Tiszjj, i o- 
świudezają., r/fcisNić^ilięd:! jpi®y aiini, w  skromni- 
ybwa-ęli ijKt eii,„zyryjnyc"li (O.twiad-Gzają, żo lir, 
bisiiit Ki-ozirnii!al, iż, ehutowittko jfgHl a różnyeh 
«łft?\l«dótv stało isię niemo źli vj etn do irtiizynntnia 
i  'dkiileg’0  'ttżyl en rctidr.oóci, jaleie wyłoniły się 
w iij.iwwit Tefoitmy irybcfrc-zcj, h i  protoiksf. do 

•iss.łąp.ie-iria. Jaku najMopeę lir. Tiszy •wysnuoaia- 
;;;t r.r̂ Ktiioiii.ujęt.w:© ij>nio,y ringoukiszA J3śłogha'; 
Itr. J-dl^Ałt-rgi., lir. •Kln.iena-łfodftiTłwego i 
■\\kcdy~lii av> i ‘ru.gh.y, 11' grtijtie kr. Karolynogo 
uv»&ryiiuiją. ‘żo d o  swmi gioiwolany kodzie lęrakinet 

'radykaluj. Ody by się ,\<y „ ie u d ; t lo /w z iV ^ n e  
będą nowo trykory «o  'Sejum.

30 w rześnia śplafca 307Ó- a 3 l  g r u d a k  'dalszych 
30%  .prelonsyi o tw artych . A\'Al«se itogio, że  40%  
ipretcnsyj aimoirzoiYo peprzetlm o, jmKdso 'dnia 31 
g ru d n ia  p re tensyo  kędą. zupełnie im m łż in e . 
\V  in n y ch  pow ih iaeh  wyższcgio-efidn k ia jo w ey e  
,w K r a k o w i e  .nastąpić nrai w  wspeunnianyci; 
lermioaich isp late p a  15% , w  ianycb  ’tix6 fflntsff 
•kaowośoiacli •Głtlie.yi, © w y ją tk iem  ścisleyo  ob- 
i a r a  w ojennego, ipe* 10 %.

D a l s z a  O T e n z y w a  n a  n a c h o d ź ' ? .

ii iii; Big. i'i~|j-r—  -------- ^ — -P—-Pf-JL*. 2-3 s yft ia ,
» G u W d o  d ’ualiu:: •ogłasza moizraowę sw ojego  

k o i’eśjivjn'de'nki i]iaryskiogo © fraitcitaldn i mliri- 
stTem w o jn y  IhrinleNóir., k tó ry  wśwśadezyi: 
A eakolw iek  iofonzywa 7.aa*wH0 aTJgtefctoa;, ja k  
•francuska m eżc s iać  s ię  (po:\vplui»iszą. e  pow o­
dów  stra tóg ieznyeh  i lakhyeiznyck, ’ to  je te a i  
będzie ona stanow czo trw ać dalej. A ng licy  1 
F ran cu z i b ęd ą  aiauai w yw ierać n ac id c  s ta  
ityciany. k tó ry  kiru. igdKte iZajdzie giotrzoba. prze­
m ieni się  w dynain iezne  iideaa®®!*.

W y p ad k i w  llo sy i —• m ów ił Paimloire —  nie  
m a ją  żadnego  -wpływu ma, f ro n t ikojowy we 
3 'raucyi. Z resz tą  silą  ibojowa' Rc-sy! n ie  jS&t ani 
-zmnLejs/.oua. a n i .wslrząśnięta. anoraliue.

Od A m eryki o trzym a kon lieya  nie ty lk o  pu- 
m oc Sinansową i techniczną, lecz ta k ż e  w lu ­
dziach . A le —  Kaikońc-zył P a ń ta r ó  —  » tk a h # | 
i itornlinie piizyiliyeiia1 piosiłkó^w ainrerykausktch 
•nłe m sge  mic po'.viedzieó. r n .

■*-T

Z a ^ i 9 p s K 9 j e n i e  1 . 4  W i o s z e s h .
(T ele fonem ). "
> Lugwuo, 23 maja.

Sfetisa' wJesiklo ńmioszą.. &» piBliww-ęgioiela 
anwKsihoir isjpraw .sJagitiiwirzn-ycflł Lv, Ozenriin uda. 
isię ar fflaijbliagz-ym" •cza.sie ido iCo»wrt«MrtiyaiiM>:ił*. 
l'uai,->a iwiuśka wjaiaża i&bawę, żo  h r. C zernin yy 
czasre p o by tu  w K om  tan ty jibpolu  s ta ra ć  się  bę­
dzie o  roy.wirti-ame sp raw y  e itśm n y  G arda uel- 
sk ie j w sposób d la  R osyi p rzychy lny ,

1 mMm o i i i i i i i  w Sslit
(T  aleionem ).

W iedeń, 23 nwjń- 
^•.y.wcło-iajszoj ku.;te.rtncyj, która lodbyla fcię 

w ;:ui.i,>Łc*isł.wio ópraidicjdlŁwośei, •Ośwktdc/.yi 
szef sukeyi J. a u c r, «g ^jpiinrą .tą -ziiiiiiio się 
kei i O ■ rency-a •miętł z y mluisu «rj alii a . Prawaop o - 

dobnie nastąpi dnlsze przedłożenie mora tory un  
m  'tej ipoulai.;',wio, .żo;w nkręgajcij isrąkmyeli 
Kt,alió\v,..No'rty Sącz i Waaowice na.ną.j>ić p a

m m * m m *

JdaaiiSEit pROłnrtte
Biidejszfiśtl socyaiistóo niemledilrt.

B eilin , 23 anaja.
Ornaulają-c ,o:dinówienie' pasapoatai d o  S ztok- 

■hoSiau pnzedataw ietólomi Bfiacjsziośai socyili- 
•Sitów fliiemiePkieh, p a d » w i AiMfoiwi I I  o>f r- 
;n a ;n i i  '0 ;w £  iz ipbwudu śled-zhwa © aduaalę k rc -  
ju, dono si »V'oSsLsc.lie Zbłlpnjgi, żo  podobne 
śledztw o to czy  się przeciw ko  śiinym  ąn^odsta- 
fwiicioloiii mniejszorc-i, 'Czyli śooyałiSlyłwnoj 
iwapólnOści (pracy, a ń iiau o w c ló  pntżeeiwko g>o- 
słom  d o  pairkimremłu ''iiftrińoektcig.0 Biielm erowi, 
Wiili.mamłiOiwi, Ifawloiwi' Floffiifiwmoswi, L^de- 
ibouitowi i  Y ngilurioA ti. - Oliotdzi o istanow iiko 
łoli (wobec s tn y k u  •robotniIrów m  bed iiisk im  
przem yśle  wojennym .

q ,r

A R T U R  S C H R O D E R .

W H S

r »
R A B I A «

ft (Ciąg dalszy).
Mrrd&ł leż s l d a le j bez .rucitu. byczący., cięż­

ki loddcnh jeJgo m iesza ł islę iz '.szmerom 'cieką- 
iC-ycU licncj>ol, w r a z  •obliokij .paetaj?,:cycli. J« ltra  a 
ni- b n p u d h  m  tw a rz  ]>rozda. Ódenwał .głowę, 
ja k b y  g o  k to  nag ło  wOkfeata; uderzy ł. 'Usunął 
śtę  rłwicj, s'C'Zp;i,r] sic f,r ©ałoiuio m u n i i  m&clift- 
uiieiznie.rzaczłil. n an u e ln ie  w iedząc © fom, Hazye 
iwidtkczue w  śwtbUe lam py ‘w yręby  śc la n r. Po 
obwili gorzerwal mib.rzemb. bo K aniajnczyło nmi 
■eóś ara ścianie. W ytęży i o rz ;y i  ta k  dhrgą 'd iw ilę 
po^c^łal. P rzed  ąm wiekońu izjusiinwał s ię  <<*> 
t-az gósiisży o ru r, 'Oprzędżal - >plą głOwę, k le ił 
Kruęc-znue jtem ióki. D uszność odejmowrcla moż- 
urość myślouia. i-jezucia. U sypiał jednostajny’- ©d- 
•deeh SkallkiiAgo —  sLwroh araarot izmalał i  ule 
gwż, ty lk o  jak ieś  pó te to iw , ©horo tlrzom anio i 
bezw zgU dna oboj riiość. rozygnaeya. pólśirifldo- 
rna.,.

■Nie wiadomo, jak to długo trwało, Musiało 
joom&ik dużo czasu upłynąć, bo 'kiedy ipragrdc- 
raśe śeaauęlo gardło i 'próbował ącodniość głowę, 
aiie anógil, tak j-w>śoi tężały, kurc-z ohwy-cll mięś- 
nłflL-ca^Jcnal  ̂ bólu, jtur/jy-mttea.jaiarla.iac.

Tajne traktaty i Rmą<
k o lo n ia , 2-3 m aja. 

•zKólniscbe Z o jtiu rg :'ilo n o si:
Gjilnia (publiczna- w  Pclersburg .u  dom aga ęię 

•nora© • ouengiez-uicj logiosócnia. ta jn y c h  „rakta- 
ilów ip'0-nilędzy ikoalń-yą a liosyą,

LTechanuw ©śnviad.c»yJ tw Dum io. że- ogłosze­
nie .tych traklart.óiw ©MSaozylolbyi wiśżystskio 
szanso Jtoayi i»  koalicy i, a m.m&t m ogłoby d »  
.»rovi ailzit do zaw arcia  sojuszu przeciw ko  obec­
nym  sprzym ierzeńcom  Rosyi.

Sztokholm , 23 m aja. 
Donoszą tu  z Ik-tórsbungu:
JUida, Tolfot.uihó.w 'd ' -żoliucBzy 'iiehwal-aa 3 10 

a t o i i i i i  iprzeciatko 43 'r.ezołuoyę, k tó ra  jp ^ ii u- 
S  uśw iadczenia a /.ą * t *
29 ibnn. .odm aw iajacy 'Ogłoszenia fa jn y ch  tra k - 
tau m  ipotffięAity 1 ’osyą a koalioyą.

I ia tupa  M ik o  już  tla ła , y  y d a ją c  % biebie m dły  
/Japach. \Y  żo łąd k u  szarp n ę ło  s ię  k i lk a  razy . —  
Przez spęd ma jaw i o ■zaczął obliczać, ja k  d ługo  
feą w  kopaln i... r.l’;tk, u  raa  % goiJizkiaani ruboczc- 
M  praw ie dobę... T en  lam  kilk:imaśóie godzin.., 
U yśtobyw ał % fn u le m  z -pod ję z y k a  k ilk a  kropel 
•śliny i zw ilżał u lenii gu rd ło , p a lące  żaaem, —  
A pote-jn cnow tt magio z a p a d ł w  s ta n  p ó ł c l t ^  
iTinirra-, p rzed  k tó rw u  n ie  m ó g ł s ię  oimonić...

’ zes: a. zuoH it możo godzina., mioże dw ie, 
k iedy  seiruo jogą» w ż y  u d e rzy ł tkiłlca. r a w  ja ­
śniejszy  p lonucu  ,'auńml, 'P ow iórzy ło  się  to  jo- 
szezo. '[idtem płom ień zaczą ł rnaloć. L am p a do­
ga-siła.

I teraiz n ag ło  jego. -tak' ju k  prizeditcm S lia łd d e- 
go, chw yciło  ipiizeraże-iiie p»vx?d tą, cioriiaiością 
iltrafeaną, ja k a  s ię  w j;e t zaiezibe. A  z  te rn  p rz e ra ­
żę n i m  iprzyszła ćwfutdomośc tagio, co s ię  s ta ło , 
z -czego; w .zaąiaaiiięthniu i  b ó lu  sw oim  n ie  w ła- 
•wjSar Sjobio sp raw y  i  4ego, od  się  s ta ć  m nsi... — 
śtra-dh -pwied. ‘d-liigą m ęk ą  konaańa'. w izy a  tego  
ąsot/oirteg©, ckr.opA-cgo końca , -żałość i  ból za 
czomś, ezegoby  maz:wać n ie  um iał, poczucie, że 
już zaczy n a  co-raż w ięcej slałm ąć, ‘Wreszcie, że 
je d y n a  poeieclia-, to  jedno  św iatło , lada  chw ila 
zam rze, rzuciły  się  ®a. n iego  i  1 -ząść mian po- 
ozęły.

A  te n  śpi, cz\ niuże -zasłabł i n ie  nr? siły  dżwii- 
stnąć się... J a k  to  d ługo  Uwst?,,. , *

Scnsoltdą^a gafólsseln 
w  i l s s p .

lld»y jsk i chaos rew olucy jny  p róbu je  już pc 
ra a  d ru g i ■wrlonió z .e ie  ue ■ękre-śUmy k sz ta łt  
rządu. Tą d ru g ą  p ró b ą  jest- świeżo di konaira 
kon-soiidacya gab inetu , p rzept jwa-tU.oiia Sr po- 
yozuiiiie-Tiiu 7. itr.dą  zolKitiHC-zo-żołuioiską. — 
Vt to iF spósób  xua się ustaP-ć rząil, w y.mocniony 
autorytot-ęra k ilk u  Tirzyr-udcow so c ja lis ty cz ­
nych. r io rw sz y  a-zfid tymcz-asowy, rep rezen tu ją ­
cy  w' gabinecie, z w y ją tk iem  jedynego  Kioren- 
.'■kiegoł, w yłącznie łutrżna-zyę. ruuśiał odejść  po

06wdv oauczgtieli szltil tuyźtzych.
A dniach 27 i 2S m aja b. r odbędzie się w Kra-

w ierały  z 'zew nątrz inwebk na  raćlę robctnlczo-j 
żolTMCirką. -snnisząjjąc ją  do w ystąpień , p ara li-i
żniaericli k ro k i dawneg-o rz ą d u  tym czasow ego .
Na c z e le  jd J ń e j ie b  c z ę ś c i  s t o i  n a n ń ęm y  i r a c l d i -  k 'miL\ 7-Uzd : walne zgromadzenie czlonkón T o ­
in -  r-^ ita to r Lonin, guraltdnw v i  n ie  iie>:acv sic waiz>® nauczycieli szkó wyższych. Gwradf
z .iuozoni -w iswecli w \'dap!o i.iacli. TluLz.e^icwlR l(,r:U' :iuli wśzec-hnicy Jagiellońskiej
k tó ry m  bli p r a  wodM. ‘a  k tó r z r  o b c -n k  stali ol'-'a<l n ^ tęp u jacy :

| c  a W crlu ey iim k o m u n iy y ezn y m  -odłamem so- . 1> 7y a z d c z i_o n k  o w, Niedziela, dnia 27 m *  
w a ł-d w  iM im -en. K r ,v i-k ń j .  tw o rzą  p .- r t.ę , n .c- -̂a h  3 Sodzm n 9 rano: I. Zagajenie. K f f ló -  
ga-cą s tae^ ęo śr .o u k ić ib  d a ^ z e g ń ^ t ć h u ^ o r a b w - 'wn0 Problem> U ^ o g G .  szkohuctwa sreiuuego. 
row olucy jncgo , R o ^ o t z a d ^ j ą  ona n a w ć r 'd w o - f f > ?  Fogn.m u pracy P. BoIcslaw K i e l s k i .  
m a codzicuąiyi.ńorgainam i, jcJlnwm ‘w lM e rs h u r  »• 1 P f f sxT̂  szkoły polskiej: radca Roman 
ru. Lrogim oy M oa-w ie: a  a,alc'ży mamojtac, żf Z a ^ I  n s Im. IV. Rofeimy z kroU stw a Polskie- 
w laśnie i f o t o i u n e  ulali w  ro k u  1905 -ro- prelegentów i ty tu ły  odczy.ów

k ró tk im  żnyocie . Żyw ot ten w ypełn iony  by ł Ijcdniczi-.pNwsstnie eri-uduicwe w  M-ośk v łe  ,i w al- Okb--voue będą w czasie zjazd \ . W niosek
lei -na b a ry k ad a  d i .  O bok - «  sto ją liczn i raM, ^ a w i c  ogolncgo zjszdu .nauez.ye.ęlstna nolslacgo-
kontc-nci 'z-o Ayśzysi-Mcli p a r ty j  so-cyitiistyczno- ÎC e5 '• ’ .o n  s - lI j . . . .
-reyyolm -juych, 'ińczadaw ołeni © tak t--k i W r e h !  1 0 **łlM* K ' 0 £
fftw um etw  -i zUtftyeheza,sow . eh rc z u lla lo u  r, j zo. ; ^'^Y-cgolnych grirp przedmmtow szkoły .srcdmoj dla 
wr-otai. i got-owi d o  wclzia-lu w  id-al.-zrc-h ro ż ru - t° " " Il,eS0 atj ksztubrcma. .
ebach. N ależą tu  przedcw szystlciem  -s K * U f &  i  , f R
rc-wołiicy-CTiiśei. k tó ry e ll dz-jełem h y ły  t  S w

,-ocl.y ot lio sy i la l ub ieg łych , a. 1 ;tó- > |  ?™L M. f e m r l u c H w  k i
. rn •/wrtln oirmmm.r-zur- (m atem atyka i frzyKa.-, ur L. B y k o w s k i  (nauki

przewaz-iiie zmaganię-m sic z tn iduościaP d . wy- 
tw?.T-zane.mi przoz wystąpienia- R ady roboini- zo- 
ż-olnior-skiej, zn ajdu jącej -się w całości pod w pły­
w am i s tcy a lis ió w . N o wy  srięc rząd  w y stęp u je  
na widownio pod  z-na-kioni zgody, p rzynajinn ie j 
teoretycznej, ©bu k ienm ków , dotyćliczajs się 
zw. lez.r.iących. A b y  w e n ie , o  ile pcz.yeya rząd u  
przez 4o zosta ła  Arzmouiiona, n ależy  poznać 
spoleczno-rr-wolucyjną wmgę ty c h  czynników-, 
k tó re  się 'O-beciiic do uiiegO' przy łączyły .

O tem , żeby Itada. roboGiiczo-żołniersiia., ja- 
leo całość, p rzez w 'stąp!cnie k ilk u  je j członków  
do gab inetu , p rz e s ta ła  istnieć, -nie by ło  m o w - 
■w żadam n z d<.-niesień, pe tersbursk ich . Tom sa­
mem  orgurnzaeya (a  zaebcuwtła n ad a l sw oją ro­
lę rząd u  poboeznego^z tą-różnii ą. że gdy  p rzed ­
tem  zw alczała .k ro k i ly ąd u , icraz będzie je  p ra ­
w dopodobnie w sp ie ra j: czy jed n ak  w  każdym  
wypu-dku użyje w  4yn, celu  • ałogo sw ojego a u ­
to ry te tu  —  to  pi zokia-jo coiiajm nioj k w esty ą  
o tw artą . W- ten  sposńh^robczpieezeiY stw o ^ tn l-a -1 
n ia  rodzaju  d rugiego  A ądu . kon tro lu jącego  n.e- 
jak o  rząd  olieya-lny. n ie  zostało  zażegnane. —- 
•A n ie  w iadom o, czy  p ra k ty k a  n ic okaże, że 
koTitroła ta  przez dokęnarią  .jkonselidaeyę '4 gn- 
b inotu  nic zoatala jeszcze w zmocniona, czy d la  
ty ch  p ięcia sóeya-li.sityeznych członków  gajbine 
tu  Rada- robotu iczo-żo łn icrska nie pozostan ie  
iiista-ncyą, •ba-rdriej -decydującą, niż rząd . >w k ló -  
regiO sk ład  w eszli. Jesrf "to jednak-kw estjta- p jw f-  
•szlości: n a  razie  dz ia ła lność ' obu c/.\ im ników  
zaąiewnc będzie, zharm-onizow aa a.

Tą'c1i piocću suera:li-.stóAv — Skobb-lew , Gzer- 
uow , UiiTszeehonjow, K loronskij - i -  O eivtelli 1—

przwmlnicze}.

zawsze -uo wĄ.wcunrama 2 W a l n o  ©gr o  m a d z c ni  e.
,.ginruyeii, najDi;d'mej..zi Mi (.o Ujęc.a !ok. tlB:a 28 -{Ł i;f17 0 , rtlzhlie 9

n -  S i> r.n .(. / , l . .n i K  «; ,  , , ; n n oanarcb isfeeb , k tó rzy , weclliig-nicda-wneg-o tłouue-

praw ie •zam?
rych ICctKa o  ‘odrębności rozwój-u oluinomiczm-

t  m  Sztuka, jako czynnik wychowawczy w szko-
iiiy ->1«01 _ ,b P ' * vv / r r b ( U ' w domu: p. Stanisław M a c h n i e w i c z .

zaw-szo -uo wy,wcdyw;ania «> w  d n o  z. g r o  m a d  z c r  i « Roniedzia-*.
rano. T. Za 

czynności zarządu
 y 1 , - „ , • głównego za czas od 1 kw ietnia 1916 r. do 31 mar-

swma-. nr re fo rsb u rg u  M olę li sobie p tu ac  k?ię- ca 101T r . b) ze s.A!lU jim(h,szów T or aizystw u 
■'•ni L euchtoebor-k iogo  a z-akfz.yli ta m  ro rm am ą ,/a  czag 0(j j  stycznia 1916 r. do 01 grudnia 1*916 r. 
sw-oją . głów ną k w a te rę  , a  w w M u ju ,h ff l;  Sprawozdanio i wnioski •komisyi rewizyjnej, 
i lo sy .i ,  zwla-i-zeta 3,.. jiolndnui. m ają  ez jn u y  ca jy .  Sprawozdanie zarzadu Polskiego Muzeum, 
zw olenników  

-Itoccl-wko tym  w szystk ich  żywiołom , d ą ż ą ­
cym  do daU zego prz-CWTO-tu bez w zg lęd u  n a  (referent, sekretarz zarządu głównego), 
zm iany  w  g ab in e tach  i  p o ń fc la e h . przeciw ko Walnemu zgromadzeniu przedłożone będą na- 
calcm u cba>osowi rew olucy jnem u, jadd się  re-s- stępująco wnioski
p ę ta ł  w  Rosy?, będzie m usiał w ystąp ić  silną rę - Nauczycielstwo szkół średnich yr Gabcyi doma
k ą  it&wy» sk-Ottstdidófta-ny« rząd , jeżeli zeeuca ga sio solidarnie jak  najenergiczniej: 1) zwrotu 
-pezeprowajdzic choć czyść sw ych  n ie ła tw ych , a \.z y i* z ó w  mieszkaniowych, zapłaconych za czas in- ( 
ogiiasinnyeh zadań . Z daje on so lne też % teg o  wazyi, 2) udzielenia przez rząd w ydatnego Jando-' 
.sąńaw-ę, g d y  o ś  w ładcza w  a w oj u roczyste j d e k la -1 szu dyspozycyjnego dla Rady szkolnej kraj>nrqf 
•racyti, żo > t  intc-rc-sio dobra ©tjen*23iy -cliwycUna bezzwrotne zapomogi dla nauczycielstwa: 8) 
ćuc jaikrmjoinu-g.iczjiicj: zyeh za.rziidzęń girzeciwko przyjścia z jak  najwybitniejszą nm teryalną pomocą 
w szelkiej p rób lo  kornim w rolucyjnoj, tu d z ie ż , ogzamjuowanym i nlccgzauiinowanym suplontom: 
p r z e c i w k o  w s z e l k i m  d z i a  ł a n i o  m  tj juzyznania dyct; 5) poparcia finansowego a ta
a  a  ? . r  e h  i  c z  u  y  n i . b  e z p  r  a  w  n y m  i  spółek ekonomicznych i aprowiŁOcyjnych, ora* dl»

jańśkluif ii(3c d o  aAżnych ic-dlaniiów s&cyąliz-mu ro -jg -w  a ł t - o w n  y-ra k tó re  luozoTgaiuzują k ra j  i konsumów nauczycicdskieh; 0 ' jwrdwyższemą d o-
'syjąlacgio nalozą , mają, w szyscy jc-dnę w 'spóluą 'piizygotowuja g ru n t d la  k o n trrew o lu . yic. —  d a t k u  d r o ż y  ż n i  a n e g o do wrsokoSci
cechę. O to  roprozetniaiją on i, 2-Bażdy w  ewojenrij Oświadezctiie to , ja k  wogóle cu-ła dekbrcacya. płacy.
tltronnrebwic, e-krzydlo p raw e  pod! w zględem ; w k tó re j cz tery  'p ią te  punku*w do ty czą  zorga- Dalsze punkta obrad obejmują wybory człon-
taktycząTym. są  w-j-yb^Aycnmi i-rK-zcj ro lu ria  mro-Ln-izowanią .sp n aw ^w o zn ętrzn o  u .drojow ycłi, ©Jo-tków i zastępców członków zarządu głównego

yalno j. Są -to b ąd ź  dano zwski-ło wiikre/mio w tom  p rzekonan iu ,

szkolnego. 4' P o s t u l a t y  ekonomiczne i  zawo­
dowo n a u c z y c i e l s t w a  szkół śrcdmcli:

■łeeznyyli, aiiż •rewciuc-yi e-oc-ynl-noj.
ertWPJ^r j u ż  gm idaim c-ntairzyśic-i, p o s ło -w io  do
m y  —  ja k  d em o k rac i StobM c-w . i  C erctcllę  o-rcz 
ytoiud(rwfk'« K lem ksld j, bądź 'publicy-ści —  ja k  
0  © 0  4’tn o  w  W ik to r, uw ażany, w  p a r ty i  'ąoeya- 
lfetów-TC-Wóliieyoirtid-ów ©a 'zna.-wcę kne-styi a- 
giria-rnej i  Picszeeho-new, -teorc-tyk fetrciurietwa 
ludow o-sucyalislycznego —  o  -tjp io  jacze j teo- 
ro ty k ó w  n au k aw y c li p a rty jn y c h , miż bojom ych 
agitńtałtów , B yli ©ml za  'udziałem  w  -rew olucji 
rnaib Itidoky-c-h ty lk o  d o 'te g o  punk-lu. dopók i 
■opal oh afe lay ts lró j dCTPotyi zny rs ta re g o  ład u  
•po 'upadku ca ra tu  zm iany  s& cyalnej aratnry  g o ­
to w i są. ©ati pi'zojuN.,w.adzh- cia. 'drolk/e refo rm , a  
rdo p rzew ro tu . N iew ątpliw ie, je s t  to  d la  g a b i­
n e tu  zdobycz, 'zwlaszcza, 'pod w zględem  intc-lck- 
Ąmlnym, po.ważna. Y h az  :z n im i izgłcsfzą akees 
■do <pządu żyw krij j-ozważiHcj.siz-e -z odpow iednich 
stro im icm  u zy sk a  też znaczne w zm ocnienie 
rządow y obóz pub licystyczny  D otąd popierała 
rząd  ty lk o  p ra sa  Im rżuazyjna. od <BirżewycU

żł T. N. S. W., u reszcie wnioski i interpełac.ye.
d la  di&wogo .raąiM atosyjskiego .-frm d -wewnętrz­
nym, w obec p an u jąceg o  © łam u , je s t  o wiele w ą- 
żniejsizy ©ul ‘zcwaięteancgo.

O **lo do pnckcTfa-nic je=.t s lu -zne . olcaźą już 
najtiiiższo wry p ;id k i,'b o k o a licy a- z d a je  się  nie n a

\V  a tak o w ać  sw ego zbyt ^-leniyzialegn:: m ili- 
ki-riue isimz.' mierzoiica-. Alo grozoiśta-je tak że  
kw esiyą iciRfJwtą.' czy  now em u rządow i s ta rc z y  
&#$■ ii ićdwagri do  nyik-oinaai ia  n a  w efttią-lfr sw ego  
p re g ra m t silnej a-ęłd. Kransolida-e-ys. d o tą d  
.sprzecznych 'żyw i ul ów iza-ezęla. s ię  .w n im  dop ie­
ro  dokom yw ać i n ie  w iadom o, ja k  d a lek o  z a j ­
dzie , A 'g ’dy]iy n aw et ikazaTla .sic-biwałą, *c i 
w tedv  ie-weze jo*ł w ątp łiw em . ozy w śró d  ty c h  
-oeyal-i.nty©^-nyc-h i rcw talneyji.ycii m inistrów ' 
•ziitajdzie .się ta k i, k tó iy  w yda-rozkaz  uw ięzienia 
nmtolue.yjnftgo dziaia-nia ty lk o  za  7-szkodliwą 
agifeicyę«, k tó ry  -chiważy się  w ezw ać żołnierzy 

dSbi st-rzę-lanm, -w im ię rew oluoyi, d o  gloszą- 
! -vcii —  h asta  rowulircygnc. U a-ia  w olnościowe

Trzed rozpoczęciem obrad w niedzielę, dnia 27 
b m. o godzinie 8 rano odbędzie się nabożeństwo 
wr kościele św, Annv.

\\icdomo-sfcicjS'i '  R ieezcy, aż  do »N0 iW'cgo W re- -^y.Ł n ied aw n o  try u m fu ją  w  R osyi. tłum  jes t
mieni'?; włąezimo: ©bee-iue u zy sk a  en  poparc ie  k il- 
ikuinaljJbn ©rganów- so c,val istye znycli. Lecz a.ni te 
rozw ażne ży.włoly, a n i  publreystyka- -n-io re p re ­
zen tu ją  w iększości w  obozie i ru s j js k ic h  d-ron- 
•uicfcw soeralfety i. zuye-h. W  R osyi dzisiejszej, 
’zn>a'j:d‘iiją'cej się  w s tan ie  pow stew am k i  twArze- 
aiia .się ńu.wegio ąisipoju spoloez-nego, bardzie j niż

zb y t niem i iipojony.aby bczjdcczną t>yło rzeczą 
zju-az odb ierać  „mi wohrościou-o ©ludzi.uin. N a­
w et cy n icy  •zawahają się  ©apewno, zw łaszcza 
p am ię ta jąc  o tam . że isdćłej d e d llu z y i tłum ów  
tow arzyszy ł -luógdby perwańt sympn-tyi. do k-eaitr- 
-reWoluryi. k tó ra , jak k o lw iek  w y g n an a , zawsze 
&t-yr jo -zeze p o d o d i/w iam i. Sk'(Ui'nlidi*tt;a jiy  uo-

liiicgdziiśkolw-iekindziej w iększość, zw łaszcza w śru U  ga-bioet rcm yjdu z-naL,zl sic podoł.nio, jak  
mn3.tmJttwyo.li.Tue 'zinajd-irje w y razu  w '-zorganizo- rarał' .jiiwwszy, n >boc -aada-ma, jKidoimego Kar- 
-.imnej i  uzn an e j iopin.iL pub licznej. W  dzisie jszej d zo  do. bledi, ego Jcoia, z k tó reg o  z.nah-ść wyj- 
RoSyi ©zyirnilk-i, -znajdnjąeo c-ię. poz-a -zorgatoi-zo- Acfe jest, ©"wiole m oże *m dnioj. n i ’ hy-1© Arejść
’v*™% jalWiuio o p in ią  publiezną. i poza. 'zo-rganizo- 
w.alnomi jaw n ie  Ą uznauem i is-ti-oniiictw; mi, są  
z  .mitiury trzec-źy potężniejsze, n iż  gdziokolw iek 
ind/ii-ej. To czynnLk-i -wlaś-nio 'i żyw ioły, oczyw i­
ście w -nuwym rządzie n ie  rep rezen tow ane , wy»

Lampą m chwili; zgaśnie!
Drozd i.agie wstał, podszedł do Skalskiego, 

nie wiedział, co iiia robić.
Zybudzić go musi... Niech jeszc.zo ostatni raz 

pWpatojó.'. anoże mu się co  stało, nie żyje!... Bę­
dzie więc stan ze ©włokami w tej okropnej ciem­
nicy!

Nachylił się nad Skalskim, lekko go p oruszał:
—• Panie inżynierze!
Nie ruszył się. Kzruąmął ninn silniej, bo plo- 

ntjeai lampy malał' coraz bardziej.
—- P a n ie ’ P an ie  Skalski!
Jęknął najpierw przeciągle, dźwignął k 

og-mnaiym brudem głowę iii prawie arieprzyPomnie 
■spojrzał net Drozda', ąnoicżem aaczął Wzglądlić się 
bezwiednie po Awiętrau, Z 'długiego Icże-niai 'kosci 
go piekły, bezwładność opanowała wszystkie 
Tccałonki. Nie mógł 'zoryonłoiwnć się, gldte-io jest, 
co się stało, parzył mu mózg dokuczliwy ból, 
pragnienie dusUo gardło, 'odd-echał © trudem.

■—- To wy... jakże wam to?... -dnabia«...
Drozdowi -ay jedlnej cuwiLi przezwisko to 

‘Wszystko puzypiomniało. Szarpnął się, jakby go 
ioSa' nkąsiła', niejasne ‘uezueio litość!' opuściło go 
aiagle, głos zadźwięczał 'znowu zaciekłością:

— -Drozd,! ran  inżyntar zarpomnial!
—  A tak. tak... prawda, Drozd...
Majaczył, jak przez sen. arie ansy a D-c się z

Zieeml ?  ' „  ' * ' '  ' J y -  -

•doi* p rzez za.imUćh s ta n u .

"rV r

(s. m )

—  Spi jKin jeszcze? C hory p a a ?
— - N ie... j a  ty tko ... aha przecież ..
•— Z asypani jesteśm y!
— • C o H „ , |C '0?.„ '(CO,?...

Pcavlanz-ał coraz sik iiej. pw .ycnodząe już  do 
deb le ...

•Dźwignął -się z  ziem i, b y ł je d n a k  -tak osłabio­
ny , że m u s ia ł s ię  ©preeć o b o m a rę k a m i o ścianę. 
Oliwiał się , odb ija ł o d  n ie j. p ró b u jąc  spokojn ie  
wstać, ©ci§ o ą g n ę ło  g-o n apo  w rót d o  aienu; mimo 
uprzytom nienia- .sobie, ©ęi s ię  sta ło , jak ieś  pow ro­
tn e  n ib y  p ra g n M iio  sn n , s ile" , n ieprzezw ycię­
żone osiad ło  ma ©czacli m ózguj k a  zało mapo w rót 
żaipomiafaó © w szystk iem , by le  ty lk o  gdzieś zło­
żyć te  k o śc i o k u te  n iem ocą, p rz y tk n ą ć  rozpalo ­
n ą  t.wara do chłodneg o kam ienia, n ie  m yśleć  już 
o mirnzom, a  © zafec-em ieta w szystk ich  m yśli 
łan ie j odczuw ać to  Pluszeuie w  p iersiach , gard le , 
n a d e . tę  ezeziość i -wiir w  żo łądku .

■Rzucili D rozdow i chory , ‘n ien aw istn y  wz-i >k.
—  W y ta k  um yśln ie ... N ie daliście  spać  n a ­

w e t, b y  się  w ięcej jeszcze m ścić...
—  Spók aicli iśpać! ^ e n  tsfld, ja k  ten , k tó ry  

'obejm uje człoAvic-ka: n a  m rozie, w' pustem , o- 
g.ronmem po lu . N ie je s t  n ic  w stanic go  prze- 
rw yciężyć. i t r a c h  n aw et. Sil ju ż  z resz tą  na 
uerzuoie s tra c h u  iuie ma. C hw ila jeszcze, a ru ­
nie n ap  o w rót. 'iy ic :ó t a  cbnzpość, &trąszpa dn-

' 0 I m  i i i  Wof?s w Trewi".
(Korosp. »N. RefonnY«).

— , v : , , Tarnów-, 19 maja.
W roku 1914 rozpoczęto w powiecie tarnowskim 

• wdowę 10 szkół, lecz w-skutek w jpadnów  wojen­
nych przorw.ano roboty. W czasie szosciomicjięcz- 
nych walk i inwazyi rosyjskiej, szkoły, będące w 
budowie, przeważnie zostały bądź mocno uszko­
dzone, bądź rozebrane, a  przygotowany m ateryal 
ludow lany zabranj. Obecnie na podstawie komi­
syjnego /ku lan ia  zo s-Łrony tutejszej okspozytury 
ludów  Innej okazała się potrzeba udzielenia około 
90.009 K tytułem  subwencyi, aby przy zasiłku 
z krajowego funduszu szkolnego można było wy- 
kc liczyć rozpoczęte budynki szkolne. Prócz tego 
wydelegowany inżynier ekspozytury budowlanej, 
p. Tylatycki, wraz z inspektorem szkolnym p. 
Szumskim, stwierdzili w 20 miejscowościach szko­
dy w budynkach szkolnych, z któl^ćh w iek  zd-o- 
mclowano. inne spalono, lub zniszczono i obe­
c n e  zachodzi g-waKowna poirzeba budowy nowych 
szkół przr pomocy rządowej, której dom agają się 
zńjj eżate g iu ir j.^ ło ż o  żaden powiat w Galicyi ty k  
i iii’ ucierpiał, co powiat tarnowski, i jeżeli Cen­
trala odbudowy kraju  dziś nie przyjdzie z pomocą 
c.ą matciwalną w- sprawie odbudowe zniszczonych 
budynków szkolnych w powiecie, ta rn o w k im , to 
nic pozostaje nic innego, jak zawieszenie nauki na 
^zereg lat, gdyż pomocy od zubożałych włościan 
i właścicieli obszarów7 dworskich spodziewać się 
nie uicżna. Obecnie nauka odbywa się w wynaję-

*m »ść, k tó ra  w y suszy ła  jężyk , że r-uszyć nim  
było m ęką . «

Drozda ten  m r o k ,  glo& jego. -na now o poru- 
sz.yly. Zao-iętość w-rucila iznoTA-u. - 

Rz-iieP k ró tk o  przez zęby:
—  L am pa gaśn ie! « ‘-i
7— L am pa?
— b b k , -/a chw ilę... d a  um vśln ic . ooby pan  

m yślał, że to  ja ... (resztą wszys-tko jedno, 
•ńz-koda... •

N o d okończyć m achnął ręką  i p o w ^ k ł się na  
swoje- m iejsce. W idać b; !o. 'iż i jog© niem oc 
© garniala ł , ,

N k iL k i jesze-zo chwilę wTalczyl z  tym  b ez ła ­
dom m yślowym , k to ry  n ic  -pozwatoł m u -zoryen 
tow ać się, co się w łaściw ie dzie je , aż  rap tom , 
ja k b y  b h  .-Ławica ośw ietliła m ózg jego . 

Zroziuniak
N a jedim  -chwilę siły  w róciły , o trząsnął się, 

posląp ił o  kroi-; nap rzód , w y o ią g są ł ręce  przed 
sic-bie, mibv c ln v y ta jąe  osta-tiue prom ienie lam ­
py, chcąc jo za trzy m ać , gw ałtem , koniecznie, 
cnirilę jeszcze, niedhig© , bo  potem ... polem ...

Jeszcze  n ie z d o ła ł postąp ić  d rog iego  k roku , 
g dy  lam pa zadrgała., ja k  oczy k o na jącego , ły- 
sa<Ma raz  jeszcze, s łab iu tko  i cicho zagasła .

(Ć. d . a .j
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tych chatach wiejskich, gdzw J a m  w a i naaczy- 
ciolstwo traci zdrowie. Apelujemy więc do Centrali 
Ououdowy Galicji. aby otoczyła tutejszy powiat 
awą opieką i nie szczędziła grosza na o J’ ulowę 
szkół.

W związku z tą  sprawą pozwalamy sobie zw ró­
cić uwagę na tarnowski budynek szkolny, w k tó ­
rym mieściła się szkoła żeńska im. Słowackiego 
I Królowej Jadwigi. Uległ on tak wielkiemu zni­
szczeniu, iż nauka w nim od roku 1915 nie może się 
oOtywaó. P , żądaną więc byłoby rzeczą, aby gmi­
na miasta Tarnowca odniosła się do C. O. G. o przy- 
Ehanio kred} tu na odbudowę tego wspaniałego 
budynku. Sprawa tem więcej jest nagląca, ile że 
w 11 szkołach nauka odbywa się w pięciu budyn­

kach szkolnych w ten sposób, iż we wszystkich 
salach naukowych każdego dnia zmieniają się 
trzjkrotnie różne klasy. Nic tez dziwnego, że m ło­
dzież szkolna przy niedostateeznem dziś odżywia­
niu się, oddychając zepsułem powietrzem w sa­
lach, wygląda anemicznie i chorobliwie.

oddziałów są na razie zajęte przez wojska rosyj­
skie.

T&sfllTOiWO khurzij SalicylSRith.
(Ze sprawozdania wydziału z czynności za r. 1916).

Walne zgromadzeni. Towarzystwa, które się 
składa z delegatów’ oddziałów, rozmieszczonych 
po całym kraju, podczas wojny odbyć się nie mo­
że. Wobec tego wy dział, k tóry  prowadzi zarząd, 
ogłasza corocznie drukiem sprawozdacie z czynno­
ści i składa dla kontroli publicznej rachunki. Po

SżuSJSiai-y&aji&y
na VI pożyczkę wojenną.

K r o n i k a .
Krakówr, 23 m aja.

Suchy maj. Od blizko dwóch tygodni nie było 
u nas prawie zupełnie większego deszczu, co trwo­
gą napełnia wszystkich rolników, nękanych już 
i ta k  rozmaitenu trudnościami, napotykanemu ąa  
każdymi kroku przy prowadzeniu gospodarstw. — 
W skutek tej majowej posuchy, roślinność wiosen­
na rozwijała się i rozwija bardzo powoli, posiane 
ziarno ukrywa się w prochu i kurzu, ziemniaki na 
wielu miejscach nie przyjęły się, a oziminy’ rosną 
bardzo powoli. Opóźniły się również wiosenne ja 
rżymy.

Aprowizacya miasta Krakowa w ostatnich cza­
sach pogorszyła się znuwu bardzo znacznie, mimo 
energicznych wy silków ze strony zarządu miasta, 
aby’ wszelkim brakom aprowizaeyjnym i ich sk u t­
kom przeciwdziałać. Obecnie miejskie magazyny 
są zupełnie prawie puste, niema am mąki chlebo­
wej ani ziemniaków'. W  poniedziałek po licznych 

mmc , :-e znaczna liczba czlonkow siu ż y w  wojsku, sUlnwp lch na4les-,?y jfo Krakowa cztery wagony
luw arzystw o, najważniejsze zadanie, które pcioga zicajlliaJiów k tó m h  sprzedaż kończy dzisiaj, a 
aa  podtrzymaniu ’ -m naukowego, spełmlo tale- 0 J a , ,h łrar.sportach na razł0 nic rfc  wiadomo,
życie Szczególnie oddziały w Krakowie i we Lwo- W tarfr, y  stwierdzić, że normalne zapotratoo-
w.e tra ty  udział w zycm naukowem. Sprawozda- -,valac demniaków w Krakowie wynosi dziennie 3

wagony juz przy' ograniczonej sprzedaży, tymcza­
sem obecnie gmina w ostatnich trzech dniach mła­
ka Jo  dyspozycji zaledwie powyższe 4 wagony’. 
Jeżeli więc w dniach najbliższych ziemniaków’ za­
braknie, to stanie się to bez winy zarządu miasta,
którego zabiegi są często paraliżowane wyższemi 
zarządzeniami,

Mąt i chlebowej wystarczy zaledwie na 2—3 dni; 
kiedy nadejdą dalsze zapasy, tego nie wiadomo. 
Mu*boy się jednak przygotować na cięższe, niż o- 
becnie czasy’, i stosować jeszcze większą oszczęd­
ność. N a pror.m cyi szereg miast i miasteczek już 
mąki nie otrzymuje.

Zapasy miejskiego v ęgla wystarczą najwyżej 
do soboty.

Z powodu braku ziemniaków do sadzenia, więk­
sza część wy dzierżaw i on y cli w obrębie Wielkiego 
Krakowa grantów miejskich obsadzoną nie została. 
Grunta te muszą być inaczej zużytkowane. Zie­
mniaków nie dostały’ nawet niektóre urzędy, n. p. 
sąd karny krakowski, którego grunta (30 morgów) 
leżą w skutek tego odłogiem Również liczni p ry­
watni dzierżawcy’ zostali narażeni na straty . Brak 
sadzonek sparaliżował całą akcyę.

Z miejskiej komisyi aprowizacyjnej. Jutro , we 
czwartek, dnia 24 b. m. o godzinie 5 pc południu 
odbędzie się posiedzenie komisy i aprowizacyjnej 
Iłady miejskiej. Na porządku dziennym: bieżące 
sprawy' aprowizacyjno, tud/.ież wnioski, przekaza­
ne komisyi aprowizacyjnej na ostatniem posiedze­
niu lład y  miejskiej.

Najważniejszą sprawą, k tórą  komisya zająć się 
musi, jest sprawa uzyskania zakazu wywozu wszel­
kich środków żywności z całej Galicy i, w wysokim 
stopniu już wygłodzonej. Spodziewać się należy , że 
krakowska R ada miejska wspólnie z Kołem pol­
skim, Wydziałom krajowym, Związkiem większymh 
miast galicyjskich i t. d. zwróci uwagę władz cen- 
trateych na konieczność wy dam a takiego zakazu, 
gdyż istotnie naszemu krajowi grozi widmo głodu. 
Z nami nik t się zapasami żywnościowymi nie po 
dzieli, to też musimy się bronie sami. Zakaz taki 
zresztą powinien być już od pół raku ogłoszony, 
niestety , to się nie stało. Nic ulega wątpliwości, że 
i Kolo polskie zajmie się gorąco tą  sprawą.

Na konferencję krajowej komisyi gospodarczej 
w Krakowie przybyli ze Lwowa Li eroi wirnik. miej­
skiego zakładu aijrrowizaeyjnego sokr. Szarndrowski 

rewident Samolewiez, celem przedstawienia 
k m isy i gospodarczej z  ram ienia m agistratu lw w -  
,-kingio sboranków aprowizacy jnycłi w e Lwowie, ze 
sz •zogiłkiom uwzgłędnleaiiem obrotu tłuszozaani.

Deiegaćya górników i hutników polskich. Dnia 20 
maja b. ir. o  godiźtoio 4 po poludnui w  sali Zr iązku 
górnirków i hnłnfków polskich (Kraków, ulico Pan­
aka 1. 7) odbędzie się posiedzenie z następującym 
programem: Wybór prezesa Delegacyi; uchwalenie 
budżetu D elegacji; crzasupLmo gónniozo-h utnie ze; 
zrriaina statutu Delegacyi; zestawienie rachunków 
starbimika D elegacji; żaki idy naukowe górnaczo- 
ftirtinścrze (Akademia, Szkoły góinilcac); sprawy pro­
gramem nie objęąo.

Trzechsetna rocznica założenia zakonu księży 
Pijarów. W  roku bieżącym przypada trzechsetna 
rocznica założenia zakonu księży Pijarów. Z oka- 
zyi tego jubileuszu wydał papież Benedykt XV 
podniosły list do generała szkól pobożnych (Scho- 
larum piarum) ks. Tomasza od śwr. Alojzego Vinas'.- 
w którym  podnosi dotychczasowe zasługi zakonu

nia z posiedzeń, na któryuh omawiano wiele ak­
tualnych, z wojną w związku pozostających spraw 
lekarskich i hygienieznych, umieszcza .iPrzegląd 
Lt.kar>ki«, krakowski organ Towarzystwa, który, 
po krótkiej przerwie podczas inwazyi, znowu, po­
mimo trudnych warunków, wychodzi, jako pismo 
tygodniowe. Wydawnictwo drugiego organu To­
warzystwa, »Tygodnika Lekarskiego*, wychodzą­
cego od 10 ła t we Lwowie, jeszcze, z powoda tru­
dnych w a runkow miejscowych, na razie jest zawie­
szone. "

Dalszym celem Towarzystwa jest wspieranie 
wdów i sierot do lekarzach. Tu sprawozdanie wy­
kazuje, że fundusze wieczyste, z których procenta 
przeznaczone są na wsparcia wdów i siereót, w ro­
ku 1910, skutkiem częściowej realizacyi zapisów 
na rzecz Towarzystwa, znacznie się powiększyły’, 
topisy dra Kalisza, z Tarnowa i dra Gawałkiewi 
cza ze Starego Sącza już zrealizowano, a z zapisu 
dra Adolfa Lukasa pobierało Towarzystwo pro­
centa, chociaż sprawa spadkowa jeszcze nie jest 
ukończona. Zapisy te powiększyły wieczyste fun- 
tlacye Towarzy stwa o 242.0S0 K, skutkiem czego, 
j u ż  w roku 1917 Towarzystwo może o wiele wy­
da liiiejs'/..* nieść pomoc- wdowom i sic-rotory, opie­
ce swojej oddanym. W roi a 1910 wsparcia stałe 
i jednorazowe dla wdów i sierót wynosi!”  15.200 
koron. IV latach wojny 1914--191G pobrały' wdo­
wy i sieroty 44.245 koron tytułem zapomóg, a je- 
leli do tego dodamy 9.850 K, pobranych .w pierw­

szych trzech miesiącach roku 1917, to Towarzy­
stwo, w czasie tej wielkiej potrzeby’, wspomogła 
je kwota 54.095 K. Podczas inwazyi, prezes Towa­
rzystwa. profesor Maehek, udzielał wsparć wdo- 
wonr_i sierotom, które czasów o mieszkały poza Ga- 
iicy.ji, w innych prow incjach państw a, a dr Schcl- 
boihrig  rozdzielił 6 .O0 O K, dostarczonych przez 
llank krajowy drogą poży czki, wdowom i siero­
tom. które pozostały w za jęk ej części kraju. Spra­
wozdanie wymienia nazwiska wdów i  sierót, któ­
ry m wsparcia przyznano i podaje wysokość pobra­
nych przez nie kwot. N

Towarzystwo zarzą Iza także fundacyą Stille­
rów-, w skład której w chodu wielka własność Mor- 
jjzyn, solankowy zakład kąpielowy i warzelnia soli 
k o  ;zyńskiej. Jak  wiadomo, podczas wypierania 
wojsk nieprzyjacielskich, był Morszyn przez kilka 
dni polem bitwy. Gd.v dzierżawcy, po ustąpieniu 
wojsk rosyjskich, wrócili, zastali bardzo znaczne 
szkody. U zakładzie brak inwentarza zakładowe­
go, pościeli i urządzenia wewnętrznego, znaczne 
uszkodzenia zrestaurowunyeh łazienek i budyn­
ków, w reszcie parku. W losie ścięto wiele drzew, 
a  za parkiem wykopano i urządzono rowy obron­
ne. do czego użyto materyału drzewnego, złożone­
go " losie, który przygotowano na wybudowanie 
stajni i naprawę mostów i zabudowań zakłado­
wy li. Budynki folwarczne uszkodzono, przygoto- 
wane do pokrycia dachów w zakładzie i w fol­
warku gonty, pozabierano. Towarzystwo lekarzy 
galicyjskich wniosło do władzy podanie o wyna­
grodzenie szkód wojennych, które zaszły* rv zakła 
ćzia, folwadju i w lesie. Dla Towarzystwa strata 
inwentarza z.akładowego jest dotkliwą szkodą. — 
łłe* ‘wirawienia nowego inwentarza, zakładu pro­
wadzić nie można.

Osobne wykazy podają zestawienie rachunków
hi ans Towarzystwa, jak i stan funduszów wie­

czystych ustalonych i wzrastających.
Towarzystwo liczyło 779 członków i oddziałów 

22. z których jeden, tarnopolski, przez ealv czas Pi jarskiego i wzywa go do dalszej wytrwałej pracy, 
wojny jest nieczynny, siedziby zaś dalszych trzech! Krakowskie Zgromadzenie księży’ Pijarów urzą­

dza z powodu jubileuszu uroczysty obchód dma 
3 czerwca b. r., którego program będzie ogłoszony*.

W sprawie odpisu pociatku dcmowo-czynszowego.
A ilaninćistiraeya p o d a tk ó w  o g ła s z a :  j

W spraw io ostał ecizne go uregulowania gcneral- 
ncgłO tymczasowego odplai pol-awy podatku domo- 
wo-ozyciszwego i płęei-oproecattowego, przyznane­
go po myśli paragrafu 11. ustęp 2 rozporządzenia. 
ji«h*3tebs5tw-a skarbu z dnia 30 listopada 1915 w mie­
ście Krakowi-e a a  czas od 1 grudnia 1914 do 30 li- 
stopiada: 1915 a  .tytułu próżn-oistania mieszkań, oraz 
rrlcAeią.galnos-i i w uh  zenia się czynszów, przedłu­
żyła gulŁcyjska kratowa- Dy.retoya. skarbu, korzy­
sta jąc  w ćntereaie właścicieli rgatoości z  upowa­
żni, aua 'przy'Klngują.cegs> jej po myśli paragrafu ia  
nawali z 23 kwtetoia 1917 ńwnnńn do do.da.ikowego 
zef/aiania efzynss.tr .za. jw y ż s a y  czas ł.ytnKaasowo 
inicojroidapkówanego, o de tc-mnłn .w Łcnkreicyn) 
wyąradku już upłynął, a 3 miesiąc-e, licząc od dnia 
•ogloszenm niniejszego koniunika u. Tem sam. in zo­
staje także len n in  wyznaczony; w' żndyy.iduahiyeh 
wrecwaniac-h adanitnLstra ryi podatków z dm a 25 
Ecwioliiia 1917 dotyczący prac Rożenin szcze.gólo- 
wy-ch wykazów, zmierzającyt-h do uregulowania 
ty-.mczasowego odpisu połowy T-.o/latku czynszowe­
go i pięcJoproeoK owego za z zas od 1 grudnia 1914 
<Jo dnia 30 listopada 1915 ,przedłużony o 3 
ce, licząc o*.l dn ia  ogktożeuia tego 'koanuiiikatu.

Z teatru miejskiego im. Słowackiego. Dzisiaj i ju­
tro w-ystępuje Ludwuk Solski jako .,Parcel 1“ w 
dramacie D. Mereżkowskieg;o. W  piątek wystawio­
ną będzie gtośna sztuka angiclsko-chińska H. M. 
1 ernouha i H. Oveu'a — „Mandaryn W u“. która 
ostatnio wprowadzona do rapori.oa.ru teatrów miej­
skich w arszawie. odniosła wielki sukces. In te­
resująca, pełna atrakcyjnych -scen akeya sztuki, 
rozguyw-a się na egzotyczncm tle Hong-Kongu. 
Pracownie teatru- wykonały' nowe dekoracye po­
mysłu p. Zygmunta W ierdaka.. W1 tytułowej roli 
m andaryna Wu wyriąpi p . Ludwik Solski, który 
rolę tę odtworzył już pod cza- Swej gościny w tea­
trze łódzkim.

Z miejskiego teatru  kulowego. Ju tro  wznawia 
scena ludowa pogodną kom ody ę M. Bałuckiego — 
„Klub kawalerów* z pp ODką, JJrbanowicz, Koł- 
man. łlorowiczową. Pilarskim, Eerstum, Minowi- 
czern, Kiesiadecltim i Koreckim wt rolach głównych. 
Reżyseruje p. Pilarski.

Popis muzyczny’. W lokalu w y ż sz e j szkoły mu 
zycznej Eugenii R o s e n b e r g  odbył się w sobo­
tę, dnia 19 b. rfr.y IX popis muzyczny uezn*ów w 
roku szkolnym 191G/17. Program, poświęcony* mu­
zyce romantycznej, zawiera! między innemu sło­
wo wstępne, utwory: Schuberta (»MJment musi- 
cal«), Mendelssohna * Pieśń wiosenna*, Czajkow­
skiego -.■.Barkarola*'. Webera sPetor Schmolh* na 
fortepian, Chopina »Nokturn«, Brahmsa PUaniee 
węgierski* i Griega Sonatę na skrzypce i forte­
pian.

Festyn w Parku Jortlana na dochód ga’ Stów. 
„Czerwonego Krzyża* ‘w dniu 27 m aja za piw lada. 
się wspaniale. Program  festynu z»w iera wiele nie­
bywałych niespodzianek. W parku będą koncerto­
wały muzyki wojskowe, muzyki uczniów gimna- 
zyalnyr-h. Albertynów' i rękcMpzi-dników'. Program 
przewiduje jazdę balonem, loteiyę fantową, loteryę | 
Spożywcczą. kolo szezęśein, strzelanie do nieprzyja-i 
cicla. pocztę ogrodową, oryginalny obóz cygańsk i1 
i wesele krakowskie, po za tein sprzedaż robót żoh 
iiierskich i robót jeńców*. Kwiaty będzie można na­
bywać w pięknych kioskach, tudzież w wielkim 
głównym koszu; oprócz tego-rozwozić je będą wóz­
ki, zaprzężone w- psy. Miłą niespudzianką 1 "dą dla 
smakoszów' namioty z piwem i kirlb.askam:. winem, 
wódką i piernikami, oraz parasole z wodą sodową, 
a dla palaczy* parasole z papierosami. Niski wst^-p 
(dla dorosłych 50 hal., a dla uczniów, dzieci i żoł­
nierzy 20 hub), stale, nizkie ceny sprzedawanych 
artykułów wykluczające wszelki karotaż. a  wre­
szcie piękny cel festynu ściągną zapewne w nie­
dzielę do parku Jordanu tłumnie publiczność.

enuna^Seminaryurn gospodare/.e w Snopkewie. 
ryum gospodarcze, utworzone 'w Stiopkowie pod 
Lwowem, kształci kandydatki na. nauczycielki 
szkół gospodarczych oraz na samoistne kierowniez 
ki gospodarstw* wiejskich w toiągu dwuletnich slu- 
dyów tcore t^znyeli, pmląezonych z ćwiczeinami 
prakty'cz.ncmi w zakresie gospodarsl wa domowego 
podworzowego, stajennego i ogrodniczego. Nowy 
rok szkolny rozpoczyna s ię 5 września d. r. Zgło­
szenia do wpSft przyjmuje kierownictwo semina- 
rytun, które udziela również wszelkich wyjaśnień, 
tak co do warunków' przyjęcia, jak i programów* 
udzielanych nauk. Adres: Zarząd seminaryuin go­
spodarczego, Lwów'-Snopków*.

Pożary w Samoorze. Do seryi miast, nawiedzo­
nych przez pożary wr dniach ostatnich w różnych 
stronach państwa, doliczyć należy jeszcze Sambor, 
w* którym  niebezpieczne pożary grasowały w tym 
miesiącu już dwukrotnie. Dnia 13 b. m. wy buchną! 
pożar w* barakach miejskich, przeznaczonych obe­
cnie przez woj.-kowość na skład mundurów, przy- 
czem spłonął jeden pawilon Przyczyna pożaru nie­
wyjaśniona. Energiczna akeya ratunkow a zdołała 
zlokalizować ten ogień.

Znacznie' niebezpieczniejszy' był pożar, który

wybuchł dnia lo  b. n  , we wtorek. W samo połu­
dnie buchnęły płomienie z domów najbiedniejszej 
dzielnicy' miasta, t. zw*. »Blochówk:«. Z powodu 
szalonego wichru, pożar objął rychło dziesiątki bu­
dynków mieszkalnych, pozbawi ijąe w ten sposób 
dachu kilkaset osób. Pogorzelcy rekrutują się ze 
sfery najuboższej zarówno z ludności chrześcijań­
skiej, jak żytoowskiej. Uciekłszy z życiem z palą­
cych się w okamgnieniu swoich sadyb, nie zdołali 
przeważnie niczego uratować: blizko 300 osób
pozostało więc skazanych na poniewierkę, chłód 
i głód. Pod kierunkiem starosty sam borskiego/rad 
cy Grabowskiego, szybko zawiązały śie dwa komi­
tety' ratunkowe, jeden katolicki z ks. Bikowskim 
na czele, drugi żydowski pod egidą rabina. Staro­
stwo ze swej strony wydało rodzinom pogorzel 

fców kwity na bezpłatne obiady w tam tofm -eh ku- 
tohniacti ludowych, przyczem zwróciło się do na­
miestnictwa z prośbą o doraźną pomoc d la  ofiar 

| peżaru. Ogółem uległo pożarowi 27 budynków mie­
szkalnych , nie licząc różnych zabudowań gospo­
darczych. Szkoda kilkusettysięczna przeważnie 

, nieubezpieczona.

Ze Bsąsisa.
Bielsko a kwestya Gclicyi i Śląska. Jak  donoszą 

dzienniki śląskie, biehka Rada gminna uchwaliła 
ostry protest przeciw agitacyi polskiej w kw*i?ftyi 
przyłączenia Śląska. Cieszyńskiego do GalieyL ta 
natom iast powzięła uchwalę, domagającą się, aby 
miasto Biała, z przylegającemu gminami nie.niec 
kiemi została włączona do Śląska

Wielka burza na Śląsku cieszyńskim. V  niedzie­
lę kolo godz, 9 wieczorem zerwała się nad ezę- 

:ścią śIaLska cieszyńskiego gwałtowna kurza, której 
towarzyszyła niewidziana dotychczas ulewa. Spo­
wodowała ona bczne, nieoccmone do tej chwili 
zkody. W samym Cieszynie wdarła się woda do 

P"*vnie i mieszkań na parterze w domach niżej po­
łożony cli. Kolo kościoła św. Trójcy zmyl deszcz 
kilkanaście metrów muru. ogTadzająeego konwent 
Braci Miłosierdzia; mur ten runął. Kolej do Suchej 
zamknięta w skutek usunięcia się walu kolejowego. 
Ogrody zniszczone, pola zmyte, ziemniaki zabrane 
przez wodę. Do piwnic drukarni Towarzystwa Do­
mu Narodowego wtargnęła w oda. zniszczyła zapady' 
papieru wyrządzając w ten sposób szkodę na kil­
kanaście tysięcy koron.

W powiecie bialskim nie było deszczu, ocalał tak - 
żc okręg jabłonkowski. Szkody na  wsi. w zagłębiu 
i powiecie cieszyńskim są naromiast bardzo powa­
żne. a tem dotkliwsze iż niedawno zasadzonych i 
zabranych przez deszcz ziemniaków* nie można za­
stąpić.

1 Kr&estwa PolsKiegc.
Aleja Legionów polskich w Warszawie. Zarząd 

Ligi kobiet pogotowia ratunkowego zwrócił się do 
Rady' miejskiej z wnioskiem, aby uchwaliła prze­
mianowanie części Alei Jerozolimskiej od dworca 
wiedeńskiego, to jest od miejsca, gdzie sta ła  bra 
ma tryumfalna, przy której witano Legiony pol­
skie. aż do Alei 3 Maja, na »Aleję Legionów pol­
skich*.

W sprawie aprowizacyi Warszawy. Magistrat 
miasta W arszawy zwrócił sic do władz niemieckich 
z prośba o (Ptwareie okupacyi niemieckiej Króle­
stwa Polskiego, celem prowiantowania Warszawy. 
Na to podanie odpowiedział szef zarządu cywilne­
go von k ries odmownie, tiomacząe, że otwarcie 
przywozu uniemożliwiłoby ?-krajowemu Towarzy­
stwu zbeżowemus: i  firmie braci Frankowskich
czynienie zakupów dla Centrali żvwnośeiowej i za­
tamowałoby tem samem prawidlov ą aprowizacyę 
dużych miast i wyżywienie ubogiej ludności.

Zabronione nabożeństwo za legionistę Z Kielc 
donoszą do »Gazeły' Polskiej*: .Ks. biskup Łosiń­
ski jest konsekwentnym w swej polityce antiiecto- 
nowej. Niedawno temu wykluczył udział legioni­
stów w obchodzie 3 Maja, a świeżo w dniu 7 b. m. 
zakazał ks. kanoiiikowi Abuchowiezowi odprawim

bożeństwa za legionistę ś. p. Ju liana Brzedkę. 
Gdy rodzina przybyła na zamówione nabożeństwo, 
ks. Obitchowicz znrócil pieniądze z oświadczeniem, 
że nabożeństwo odbyć się nie może. Fak t ten wy­
wołał w mieście- usprawiedliwione rozgoryczenie,

Zamordowanie funkcy onaryusza żandarnieryi 
„Glos** warszawski donosi: W eobotę 12 b. m. w 
nocy* na drodze między Łyszkowicami a Łowiczem 
przemytnicy-'zamordowali kijami i nożami funkeyo- 
iiaryusza żandarnieryi niemieckiej, Emila Zieoka, 
który ich chciał ^rewidować. Pies który był razem 
z zamordowanym, pobiegł do stacyi żandarniery” 
i pociągnął za sobą żandarma do zwłok. Ślady 
prowadziły do wsi jśapy. gdzie wykryto chatę 2-cli 
braci — morderców. Jeden z nich zbiegł, drugi 
przyznał się do morderstwa.

Zamknięcie fabryk Tow. akc. „Zawiercie**. — 
Z Zawiercia Junosza, do G azety Lubelskiej**: Fa­
bryki tu t. Tow. „Zawiercie** e-uetaly zamknięte. — 
Person-aiowi, (zmniejszoinerou do jedne-j trzeciej czę­
ści 4aiwaf©j ilości .robotników, wymówiono miejsca. 
T  >w. „Zawiercie1* oat rud mało przed wojną 0000 lu- 
d.zi.

Gruźlica w Lodzi. Z odczytu, wygłoszonego w 
niedziele w Łodzi przez tamtejszego lekarza p . Ił. 
Trenknera, okazuje się, że gruźlica ma obecnie w 
Louzi, gdzie 50 procent śmiertelności przypada na 
tę chorobę, charakter klęski. N<t 100.000 mieszkań­

ców, umiera na gruźlicę w Lodzi 1,450. to znaczy 
pięć razy więcej, niż w Paryżu i Nowym Jorku, 
trzy razy więcej niż w Więdniu. nawet sześć ra­
zy' więeej. niż w Warszawie w«diug danych z ro­
ku 1890. Podług wyznań 'zinarl i na gruźlicę w ro­
kit 191C katolików 3.780. żydów’’1.434, ewangeli­
ków *514, prawosławnych 37.

Wzmagająca się z rokiem każdym żywa akeya 
kol społecznych i lekarskich w watce z klęską gru­
źlicy okazuje się niewystarczającą na tle tych stc- 
stmków sanitarnych, jakie w spnśmźme zostawiła 
miastu długoletnia gospodarka rosyjska.

W ykonywanie wyroków śmierci w oiuipaeyi nie­
mieckiej. W edług obowią/.ująy.ych obecnie przepi­
sów. kara śmierci wykonywana jest. po zatwier­
dzeniu wyroku przez rozstrzelane . Generał-guber- 
nator prsękaz.uje wykonanie j; j dowódcy wojsk 
tej miejscowości, w* której ngsmknĆya ma być do­
konana. Najstarsza podług la t służby osoba wci­
skowa. która byia obecna przy wykonaniu kary 
śmierci, 'w inna spisać protokół o przebiegu egze­
k u c ji i dołączyć go do aktów sprawy karnej. — 
\V W arszawie wykonanie egzekucji odbywa sic w 
cytadeli.

Rcjiertoar teatru miejskiego w Krakowie
We środę, dnia 23 (Tm.: sPaweł I«, dram at D. 

Mc-reżkowskiego: (występ L. Solskiego).
We czwartek, dnia 24 b. m.: »Pawcł I*, dramat 

D. Mcreżkowskiego: (występ L. Solskiego)
AV piątek, dnia 25 b. m (nowość, po raz p ie rw ­

szy) : •>Mandaryn Wu*, sztuka aiigiclsko-ebińska 
II. M. Y ernona i H. Oven'a; (występ L. Solskiego).

Repertcar miejskiego teatru luuowego.
We środę, dnia 23 b. m.: sRóża Stambułu*.
We czwartek, dnia 24 b. m. (wznowienie): »Klub 

kawalerów*, komedya M. Bałuckiego.
I W płatek, dnia 23 b. m.: -Róża Stambułu*.

Zmarli:
Michał M i o s z k o w s k i, emerytowany urzę­

dnik konsulatu austro-węgierskiego w Warszawie, 
zmarł dzisiaj rano w Krakowie w G5 roku życia. 
Pogrzeb odbędzie się w piątek, rano, z domu żało­
by’ przy ulicy Garbarskiej 1. 6

W Poznaniu zmarł dnia 20 b. m. Ludwik Hoj -  
n a c k i ,  długoletni członek redakcyi jD z.enn'ka 
Poznańskiego**, przeżyw»zy la t 58. W stąpiwszy do 
redakcyi ?-Dziennika Poznańskiego*,' jako 18-ietr.i 
młodzieniec, ś. p Hojnaeki miał w tym roku ob­
chodzić 40-leeie swej pracy dziennikarskiej. —. 
W iDzienniku Poznańskim* prowadził dział miej- 
scowyn W okresie prześladowań polskiego słowa, 
przed ła ty  20 skazany był za przekroczenie pc-U- 
Łyezne na 3- miesięczne więzienie. Zmarł nagle, 
jak żołnierz, na posterunku umiłowanej pracy.

u  auttyericyi ppM fcw  sbonnitiw
U tPfOfZil.

AAied-eński yFrem d& p-Elatt*, omawiając- -r 
a r ty k u le  wslepr-nym w czorajszego w ydania  p o  
rjum ego sytua-eye polityczną w  A ustry i, oraz: 
przyjęcie prac-7. cesarza  na  audyeney  
w ódeów stró-nnic-tw p a rlam en ta rn y ch , pisze:

•f. Pocrżąwszy o d  piew sz& go dnia sw o k h  rzą* 
dow . cesarz  K aro l d a ł ^-yraz sw ojej w oli, ażeby 
życie parłam eiriarne  w  A ustry i znowu odżyło  w 
całej pełni. To źyezr-nie pow tó rzy ł monarcha, 
niedaw no, gdy  w n iego  pojaw ili sit. p rzodstaw i­
cie] e niem ieckich  stronnieąw . ^
~  > W  Kraku-a i t  mia! cesarz  sposobność ze lk tńę 
c ia  się z przedstaw icielam i polskich stronnictw , 
a obecnie, n an jew io ło  clni p rzed  ot-waroiem par­
lam entu , cesarz, ponow nie u jrza ł u  siebie przy 
wó-lców stronme-t-w.

* \ \  ten  sposób .m ó g ł  cesarz  bc-zpeAre-ilnio z 
u s t p rzedstaw i cieli ludu . m ających  zaufanie 
sw oich stro n n ic tw  i p-mza t e n t  swoich wyb-orców, 
poznać ŻYczenia pcszczcgólnyc-h p a rty j* .

O dpow iedzia lny  rectakior:
M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I .

-Wydawca:
R U D O L F  O S M A N .

fw i JJMP '.flJSAilKSS

N a d e s ła n e .
(A rty k u ły  w ty m  dzia le  n ie p o chodzą  od red ak cy i).

Podziękowanie.
Nie. mająa; m ożności podziękow ać ty m  wszy?V 

kitn. k tó rz y  yr czasie długiej choroby  n ieśli pu- 
UKIO i  pociechę ś ę .  M aryi K orneck ie j, ja k  ró 
w rieź  i  fł-ym, k tó rz y  p o  śmierci oka-załi je j ołMat- 

t posługę, a  n am  okazali w iele dow odów  
w spółczucia. « a  te j Ałt cdze slep iy  serdeczne 

Bóg 'z«!płać«. i .
Przede.wszys'tkiem p rzesy łam y  serdec-zne sło- 

va. piokliz-ieki 'PrzewiioRbnoinu K.siędzu K anoni­
kowi Ku-lijioYYnikieniu. oraz. D uchow ieństw u za 
ła sk aw e  odjtrow adzer.ie zw łok do grobu .

Rodztrw .

Fortepian
»alisanarow y, z m etalow ą p h tri. 
k b. dobrym s tan ie  do sprzedania, 
ót. Cz«p*U,ch 1. 1, p a r l . i  w " 0- 
Iw orm  4430 1 9

MęzcTyzna*
t średnim  wieku, z Jobreuii św ia 
lectw am i. poszui,nje posady m aga- 
jn ie ra ,  ek sp ed ien t*  lnb biurow »j, 
ihętn ie  n» p riw iney i. .łg ioszenia 
istow m  pod ,Ł e g io n i s t a “ p rzy p  
ł a j e  A um iuistracya ,  V. Keformy“. 

4538 2  3

M M s to  tezdzislse
lo siuku je  M ieszkania n.neblowane- 
fO i  kom L rtem , »kJa«ającBgo się 
i 2 p o to i, kuchni przedpskeju 

łazienki. -  Z j l ł i z ł a i a  list. przyj- 
tin je  A d m in istraera  ,N  Retor.* “ 
fod Pokojs nmeblowaae.

4627 2 3

[ W f r o d a
in ttJijreiitna  pan n a, um ie jąca  do­
brze szyć, szuka m ie jsca  iy iko do 
srycia w pryw atnych dom ach. Li­
stowi e zgłoszeni* psd; „Pilna** pr*.vj- 
mnj-.i J. U,-pens i A. Salomonowa, 
k rakćw , ul. Szrzepnuska 1. 9.

451S 2 3

Zdolnego

pomocnika ftmnltiego
p rz jjm ie  zaraz  pod k"rzy8tnym i 
w arunkam i pierw szorzędny Zakład 
tr  *yerski w h u tc la  F rancusk im , 
ul l’i.;arska. 4522 2 6

iLilUjutą
f u K i e r ^ i s i y  lU b je k ł ,  k&- 
t y e r h a  z  k a u c ja , p a c n a  do 
Ksipedycji, w ładająca języ­

kiem niemieckim. 
Zgłoszenia wprost. J , Mi* 

łh a lifc r C u k ie r n ie ,  ul. Flo- 
y a i s k a  45. 4 ieo « e

Kupię wyżła
rasy  „ ce tte r- , k tóryby dobrze ay o r- 
taw at WiadoBiośd w hotelu „Pol- 
le ra “ n porty era. 4A55 4 6

l i o i t i w a i i i
o bliższy adres prosi P rŁ y- 
s to jn y  23 . 4543 2 3

od 1 czerw ca jedaego, ew ent. dwóch 
pokoi am ablow anych, z łazienką, 
najchętn iej' w okolicy dw orca oso­
bowego. Zgłoszenia pod H, E . pizyj- 
jn u .e  A dm inistracya „N. Kelormy'*.

4545 2 3

n a  posadzie, la t  28. *»olny od w oj­
ska. żonaty, 1 e jzam in e"  pańsiwo- 
w jm . poYznknje pasady. Zgłoszenia 
pad b f i a i h  8 0 0 .  przy jm uje  k i-  
~ in . „N. R eform y1*. 45-'i9 2 3

I Z i H l B i
wolny .1 wojska, poszukuje zajęcia 
zaraz. Zgłoszenia pod Rządca przy j 
m oje A dm inistracja  „N. Reformy**. 

4445 5 4

i ^ C M a  i | 2
tuż przy Krakowie, cl o z a im a -  
ny. Zgłoszenia przyjuruje Ad­
m in is tra c ja  ,-N. Reformy** pod 
Z a s a ia s a  p o s z ty .  4oio 2 3

z pensyą rocznycłt 5900 ko­
ron, w wieku la t 68, pragnie 
dozgonnej przyjaciółki. Zgło­
szenia pod „ P r z y ja c ie l  N r 
4 4 5 3 “  przyjmuje Administra­
c ja  „X. Reformy**. 4 i£ S  3 3

Pomocnik tinspndsrczy
sam otny, w średnim  wieku o skrom 
nych wym riganiacb, potrzebny za ­
raz Z arząd  dóbr Tylmanowa, p. 
Łącko. dó4b 2  3

1 * 1  e s
piękny, młody je s t do odstąpienia 
tylko w dobre ręce . -  Zgłoszenia 
pod l(Łcrd** p iry jm u je  Adm in. „N 
Reformy**. 4503 2 4

H!
w m

poszukuje m a s l s t i '3  a s y ­
s t e n t a .  4509 2 6

m aterace , meble wyścielane 
wyrabiają i przerabiają naj­

taniej

K a t @ £ i c k l €
z je d n o c z e n ia  w a rs z i& ty  
t a j s i c e r s k o  -  p c ś t .ć sw s iie

Jerzego Heisingera
M m  Karmelicka 1 7 .

(Proszę zwracać baczną uwagę 
na firmę k a to l ic k ą  tylko pud 

r. i ? ) .  3030 13 15

Zdolny i energiczny

agrenon i fê nsK
z wyższ. w yksztai., żon., w średr.im  
wieku, i  w siechstronną  długoletr.ią  
p ra s i .  vr agronom ię oraz kn ite rze  
Icśuej,. znaj. się n a  budowie w szel­
kich budynków, przyjm ie posadę 
w m aią tk u  leśnym  lub rolnym, naj­
chętniej w pobliżu, /g ło szen ia : Ma­
tuszkiewicz. Lutowiska. 4549 2 5

E leganckie

P r ip ę  posadę.
M agister farm acji, Przem yśl, 
W odna 8. parter. 4658

!Siu„
do 3 pokoi, do sprzedania. W iado­
mość: o .. Zw ierzyniecka 25, I p., 
drzwi od ganku, od godz. 9 do 11 
rano i oa 4 do 5 pop 4588 2 3

W s z e l k i e
okularów i cwikierów; w staw ianie 
siskieł i t. p. wykonuje H ajsterahiiiĄ  
tan io  i izybkó U  N f  S M  £ T  3, 
optyk i  m e c h a n i k  v S r a k o w i e ,  
u L  L U u m e L c k a  lS .  lo a e  13 13

kapeluszowe i dekoracyjne 
artystycznie  w ykonane 

poleca pracow nia

tt)lll(M9fiy SljRSKlEJ
k r a k d w , ić o r y  Jisiaha i&.

2548 15 l i

Najwłaściwszym środkiem
do poDrawienia b rwy włosów: s i­

wych, Spłowiałych lub rudych je s t

Ekstrakt orzechowy
J u l i a n a  J ó z e f o w ic z a

perfum era, w kolorach blond, sza 
tyn , brunatny i c .a rn y .

Sprzedaż 5  sk ładach aptecznrch , 
perlum eryach  w Krakowie: J . Ha- 
nak  i Sp., Szewski* 5; Heim i Sp., 
R yn°k  i źopotha  i Sp., S ienna 5; 
we Lw owie: P . łlik o iasch  i ik a .  

2630 6 6

Faiye n ia if iy j s
sp«rządza, odzieia inforniscyj

Eoi& u. E  tsr€  p o d a t k o w e
n l .  T a r t o w a k a  10 (przy Groblach) 
od godz. 6 7 , - 8  wieczorem w śro­
dy i soboty od g  4 —S, w niedziele 
i św ię ta  od g. 11 — 1. 3S54 6 10

3 I R
z ogrodem, w Dębnikach, nl. Ró­
żana  17, do sprzedania. 4420 3 5

e  z**

■,,5!;sz3 fiemsK
polica po cenach przystępnych

Franciszka Sacher
Israków, Stradom 27, II p.

4114 5 ^5

z f tję ó  f o i o g r a f i t i n y c f c  d la  dzieci 
w wieku szkolnym  s n i i c r f c .  8 ta- 
rau n e  w ykończenie. Z aU żad  f o to g r .  
„ IK ary s '* . ul. Szewska 1. 20.

4242 4 10

F r c c r jh r  W l t iZ z is i ie r z a ,
pełniącego obecnie służbę- 

wojskową, poszukuje stroska­
na m atka. Ktoby wiedział o 
m iejscu jego pobytu, raczy ła­
skaw ie zawLulomić^ f.uk&-z 
PiMenit lo. Lwów, Żnlinskie- 
go 11. 4487 3 4

■ I g i  m i
obccr.io r a  pi radzi t w większ,-m 
przedsiębioistw  ic handlowein w ciia 
r ik te rzo  k ierow riL a b 'urow ego i 
krJsyiT.i. wolny od wojski*, choinie 
zmieni posad . N. jch ę iiń fj w Era- 
l-.owie. /g L sz e u u i list. pod N. ił. 123. 
przyjm uj., Adm in. „N. Reform .

4413 4 5

m i
średnich, z lcps-cpo demu, 

u t i  w cukierni łb 
4239 4 4

Szkół
potrzebny do nauk i w cukierni Ro­
siew icza w P r z e m y ś l u .

legionowe, wojskowe, u rzędn ik*  
rln .icnckic. poleca J .  E rO S ł 
ŁÓW, u, IT oryań-ka 41, t u i  óbcl
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